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Z KRAJU. 


Wiec centrowców w Bochni pod zgo- 
dnym patrunatem (niedawnych wrogów!) ka 
Btojałowakiego i ka, Żygulińskiego odbył aig 
w ubiegłym tygodniu. Przewodniczył nota 
iyos Hannas. Ks. Żyguliśaki oświadczył się 
za cz zymiatnikowem prawem wybor 
czem. 
nia chce równego prawa! Ka. Paator żąda 
puraloegu gystemu). Księża cheg reformy, 
ornjąc — że inaczej utracillby wpływ na 
masy Indu, 

O przyszłość jest ka, Ż. spokojny, bo ma 
nadzieję, łe prry wyborach przeqrowaduą z 
80 swych kandydatów. Księia wiedząc, że 
w naszym krajn daje się ucznć brak orga 
mózacjj, co wykorzyntywaly zręcznie stron- 
Dictaa ruchiiwaz Bocyaliści, zorganizo: 
wali ceotrom, a wzęg!ędnie skupili rozpiare 
chłe grupki stronnictw, i dążeniem ich jest 
postawić s jednej ntrony mnogie, karne za 


(Co na to centrom? Wszakże centrum 


dzić się mda, choć sprzeciwiają sią jej atak 
czycy Í „narodowi dvmokraci" pod kierun 
kiem posła Gląbińskiego, 

Ka. Btojałowaki omawiał program oentram 
nparty na zaradach narodowych i demokra- 
cyi chrzebciuńakiej, s której wypływa 
wdaiwa apraviedliwość w przeprowadzeniu 
notaw i praw. Dotychczas była sprawiedli 
wohé unatryscha tylko, dzięki której mie 
liśmy urzędników i prawa tym duchem o- 
wiano, 

Przemawiali dalej, krytykując centrum, 
Wojciech Gałat, Tuzio i Pilch oras dr Kier 
nik, Wrenzcią adlaina Stojałowskiego Sto 
handel postawił rezolucyq w duchu centrom, 
kiórą uchwalono. 

Depuiacya górni(' ów w Wiedrlu. W tym 


| tygodniu wyjeżdża s Bochni  Wieliozki do 


pntacya górników do minsta akarba i rol- 
nictwa w sprawie poleperenia doli i udzia 
lenia przyznanych zniżek na węgiel robotni 
kom górniczym W skład depntacyi wchodzą 
górnicy: Jan Michelik z Bochni, Józef Da- 
niec, Józef Jurek i Fr. Polec x Wieliczki. 


atępy cbrzrkcinńakie, przeciw wazystkim in 
nym, a w mzczogólnońci — socyalnej demo- 
kiacyi. 


Wierzy, że rafarmę wyhorcią przeprowa 


Zdenerwowata. 


Bardzo to nieprzyjemnie a nawet dość 
nieawojsko samemu jednemu jechać wice 
czorem w powosie kolejawym 

Ta myśl dręczyła właśnie Klarę i mo- 
cno żałowała, że się puściła sama w po 
dróż. Ciągle wpatrywała się lękliwia we 
drzwi i wyglądała oknem, jskhy obawiała | 
się, że lada chwila wejdzia jakiś straszli- 
wy podróżny, mający zamiar pozbawienia 
jt) życia. 

Równie trwożyły ją obłoki białawe pa: | 
ry buchającej z lokomotywy i kłębami. 
przeslaniającej okna wagonu. Pociąg jnk| 


| pobyt Jej był tu wesoly. 


Depnutacyę prowadzić będą posłowie: Dr St 
Gląhiński, dr R Battaglia oraz p. Rotter 


dejrzanego , 
kiem, 
Nieprzyjemnie dotknięta waunęła się w 


mierzył ją dziwnym Wzro+ 


głąb powozu. A zatem, ów pan, co zna- 
czyła mąż niedawno zamężnej przyjaciół 
ki, musiał wyjachać, a ona mnsiuła jechać 
sama, jaka giścinnie zaproszona, do da 
mu owych państwa, Wiedziała, że w owym 
domu nieustwnnie bywają goście, że cko- 
lica przecież była dość nieprzyjamna, je- 
dnostajna, nie spodziewała się więc, aby 


Tu i owdzia widać było krzaki i zaro- 
lala, chmury ciężko przesuwały się po nie 
bie i nadawały całej okolicy wyraz smętny. 

Niemniej też drażniło ją uporczywe mil. 


Dyabał bebia odery} palec 


Z Nowego Sącza piszą nam: 

W Lubomierzu pad N, Targiem biły się 
dwie kumuarki, Slomea Nowakowa z Reginą 
Bożek, tak zacięcie, że Nowakowa Bużkuwej 
udgryzla wakazojący palec o prawej ręki! 
Prokurat.rya oskarżyła Nowako sa to o 
zbrodnię ciężkiego nazkudzenia ciała, oas- 
dzając ją na ławie oskarżonych w dnin 23 
b, m. przed trybunałem karnym w Nowym 
Sacro, któremu przewodniczył radca sądu k, 
dr Kicki. Oskarżenia popierał pruknrator p, 
Wyrobek, cakarżoną bronił dr Kasparek, zań 
pumzkodowarna stawała w asyntencji okata 
dra Wędrychowakiego. Onkarżona baba nia 
poczuwała się do winy, tiłómacząc aig bra- 
kiem zębów, którymi mogłaby udgryźć po- 
|szkodowanej brakujący palu. Na zapytanie 
przewodnicrącego kto zatem odgryzł palec, 
udpuwiedzinła nakarłona, że paleo musiał 
udgryść „dysbeł* i mzeruko a dłago jęła 
opowiadać o pedobnej dyabelakiej aprawce, 
jaka wydarzyła aig w tej samej wai, że zań 
| błeteryi nie zaprzectyla także poazkodo- 
wana, odezwał nig pisewidniczący że trze- 


cie dojechali! do miejsca. Jak puste ocza- 
doly przedatawały się viemne okna pań- 
skiego dworu. otaczone drzewami, między 
któremi szczególny szmer wiatru wydawał 
sią jak jęki. Ciężar smutku ugniatają :y 
piersi Klary dopiero znikł, giy ją wa 
drzwiach pawitałą przejaciółka, Klara 
przyznała się jej. że odrzowa mocny ból 
głowy, a zatem, ponieważ to uż bylo 
późao, pani Z fia i pokojówka oidprowa- 
dziły ją do pokoju, przeznaczonego na 
spoczynek. 

Pokój hył obszerny, wygodny, umehlo- 
wany starożytaymi meblami. 

Klara życzyła przyjaciołce spokojaej no= 
cy i zamknęła wreszcie na klucz drzwi, 
zajrzawszy pod łóżko, sofę, a nawet 1 pod 


Lłyskawica pędził w okolicy pustej i chło- | czenie wtźnicy, była tak znierkęcona lą 
drej. Nakoniec, nakoniec Klara zbliżała | samotnig, że zmuszona była odezwać się 
się coraz bardziej do celu swej podróży. do niego. Po zapytaniu, jak daleko jeszcze 

Pociąg zutrzymał się ra bardzo królką |do majątku państwa i otrzymanej od nie 


szafę, 
Pokój ze awojem umeblawaniem nie 


przedstawiał nie podejrzanego, a jednak 


chwilę na jednej ze stacyj. 
dla z lłumoczkiem; oczekiwał na tig już 
zapowiedziany powóz. 

Wrcżnica bardzo grzecznie ukłonił się 
eleganckiej damie. 

— Pan — rzekł — nie mógł przybyć 
sam, bo musial wyjechać, 

Klara wsiadła do powozu. Czlowiek, 
któremu została powierzona nie bardza 
się jj podobał — miał w sohie coś po- 
JO aw 


Kapelusze 
= Cylindry 


Klara wysia- gu stosownej odpowiedzi, zwróciła uwagę 


Z FABRYK 


na wielki kamień leżący na drodze. 

— Tu kied é ktosi się zabił, czy też zo 
stał zamordowany — odpowiedział fur- 
| man. 

Klara mimowolnie poczuła dreszcz. Po- 
wóz przejeżdżał właśnie przez las a ni- 
akich sosnach, które w blasku księżyca 


Kiara drżała, słysząc od chwili da chwili 
szum wichru i jego płaczliwe, jęczące świ- 
sty. 

Nareszcie położyła się, 7gasiwszy lam- 
pę. Blask księżyca przedzierał się przez 
firanki, oświetlając mglisto całą przestrzeń. 

Stary zegar na kurytarzu już oddawna 
drzącymi dźwiękami wybił godzinę dwu- 


wyglądały dziwnie, tajemniczo. Fantazys 
Klary bylina marna poruszcna, gdy nare:z 


Habiga, Plessa, 
Scotta, Chrystysa, 
Borsaliny, Pichlera 


POLECA 


nastą, a Klara jeszcze prawie niezamkuę- 
ła oczów. czuwając z pewną trwogą. 


Zdzisław ZDANOWICZ 


W KRAKOWIE, 
ulica Sławkowska L. 3.n/ 


baby „dyabła" o to cskarżyć, czem znów 
ezuł się obrażony prokurator: slowem, całe 
rozprawa była pelna komicznych epizodów i 
edbywała się wśród homerycznych ómiechów 
audytorynm. 

Korzystając z tego obrońca dr Kasparek 
wniósł o odatąpienie aktów sędziemu śled- 
czemu w Nowym Targu celem przesłochania 
świadków odwodowych, co sąd uchwalił. Te 
raz bydzie dyabeł w opałach ! 


ŚTNIACJA WA Francyi. 


Muneury wyborcze. — Straszne horoskopy. 
— Ruch strejkowy. — Dni majowe 


W maju odbędą się wybory we Francji. 
Nie ulega niemal wątpliwości, że radykalne 
atronnietwa wyjdą z wyborów przynajmniej 
w tej samej sile, jaką obecnie mają w izbie, 
że zatem polityka wewnętrzna Francji nie 
dozna żadnej zmiany, przeciwnie ałanie się 
jeszcze wclnomyślniejszą i radykalniejazą. 

Ponieważ jednsk, jak wizdomo z telegra 
mów w wielu miastach przyszło w tych 
dniach do zaburzeń rohotniczych i ponieważ 
azerey aig roch streikowy, przybierając coraz 
większe rozmiary, partye aniyrepublikańskie 
próbują przerazić mieszczaństwo f ancuskie 
widmem rewolucyi cecyalnaj Gdyby wia 
rzyć reskcyjnym dziennikom, Franoya ata- 
nęła nad brzegiem przepaści rewolucyjnej”. 
Te straszne prognozy rozgłassane ag w ce 
lach wyborczych i zgoła uzamadnienia nie 
mają; rozrnchy Rtrejkowa de facto nie maig 
znaczenis. Niemniej rocyalistyczna „Petite 
république“ zaklina robutników, aby po- 
watrzymali się od wszelkiego zakłócania apo- 
koju w dnia 1 ym maja, gdyż to moie wyjąć 
tylko na korzyść reakoyi, Partye weteczne 
potrebuwały tak dalece zaburzeń ulicznych 
w Paryżn przed wyburami, że gdyby ayn- 
dykaty rubetnicze były zachowały apukój, 
prawdopodubnie zamiaazki wznieconeby były 
przez płalne buudy prowokacyjne, 

nMatin* ogłosił ankietę co do przypu- 
Bzczalnego ohuraktern zbliżających się dni 
majowych w Paryża. W sekret: 
neraluym Quufó eraton du Travai 
regu zwrócił się naprzód dziennik, nie okre- 


ślonego dotychczan, jak się zdaje, nie wie- 
dzą  Przypuszesalnie da strejkn przystąpią 
robotnicy ziemui, mnrarze, wcźnice, ślnaarze, 
cieśle, błacharze dachowi, stolarze, malarza 
i inni. Dalej prawdopodobny jeat częściowy 
ntrejk piekarski, sekretaryat zań wyżej wy 
mienionej inatytuoyi daje poza tem do my 
flenia, że nie wyłącza także atrejkn kola 
jawego. 

Zresztą jest nadzi 
dzie apokojnie. 

W kołach rządowych również żywią po- 
dobną nadzieję, aczkolwiek zarsądzono na 
wszelki wypadek pogotowia Bił wojskowych 
w znacznych rozmiarach, 

Reakcyjne dzienniki starają się w intere- 
sia wyborców podniecać Imdność mniej lub 
więcej niepokojącymi horoskopami. „Kraj 
stoi nad brzegiem przepaści! — piaze „Echa 
de Paria*.  „Ganlois” czepia Fallierea'a : 
„Kraj kąpie się w ognin i krwi O kilka 
godzin od pałacu elizejskiego tłuszczu mor 
duje naszych żołnierzy Grożą nam rewoln- 
cyą na 1 maja, a prezydent rzeczypospolitej 
Dzienniki te dma- 
ania Confatóration du Tra- 


łe wszystko przej- 


się rozwi 


Z Królestwa Polskiego 
Wubory w Królestwie. 


Wczorajszy dzień był dniem wyborów 
(a raczej prawyborów) w Warszawie, w 
Łodzi i w wielu miastach w Królestwie, 

Dzień wyborów przeszedł w Warszawie 
bardzo poważnie i uroczyście, Agitasya 
była silna, miasto było zasypane plakata- 
mi, jeździły też po mieście wozy różnych 
stronnictw, oblepione odezwami. Udział 

prawyborców był bardzo liczny; akeyi wy 
borczej nie czyniono przeszkód ani ze 
strony polievi, ani ze strony socyalistów 

Walka toczyła sie głównie między stron 
nictw»m narodowo - demokrutycznem i 
między posłępową demokracyą oraz par- 


ja- |tyą żydowską, 


Lista narodowych demokratów miała 
największe powodzenie. Nie znaczy to 


weale jakoby to stronnictwa było najsil- 
niejsza w Warszawie, lecz, że wielu wybor- 
ców, lękając się rozbicia głosów (coby e- 
wentualnie potem umożliwiło wybór posła 
żydowskiego z Warszawy), głosowało na 
tę listę, jako „narodową”*. 

"Także z Łodzi donoszą, że wybory od- 
były się we wzorowym porządku. Zwycię- 
żyły połączone grupy: polska i niemiecką 
przeciw gravie żydowakiej W Łodzi gło 
sowało 31.789 prawyboreów, co stanowi 
75 procent wszystkich mających prawo 
głosu. 

W miastach prowineyonalnych zwycię- 
Żyli przeważnie kandydaci narod. - demo- 
kratyczni. Natomiast na Litwie nie wie- 
dzie się polskim stronnictwom. I tak Wil- 
ro hędzie w Dumie reprezentowane przez 
mosła żyda, bo przy wyborach z kuryi 


miejskiej prawyborcy żydzi zdobyli 51 
wyborców, gdy polacy posiedli tylko 29 
wyborców. 

== 


Gzarna Jtsięga. 

Przed trzema laty powziął „Dzienuik Ber- 
litaki* projekt wydania „Czarnej Kaięgi pol- 
skich kolenizat rów“ i zaczął w tym cela 
gromadzić materymłv, W taj sprawie gabie- 
ral głos także i El, (K. Lnskowski), który 
w udatnym zamieszszonym wierszu, atreścił 
awoje poglądy w ustępie następnjącym: 

Na co Wam księgi ? 

Duté tej jednej karty, 
Tej czarnej roli, zaprzedanej Wami, 
Dość szmatn ziemi ned brzegami Warty, 
Co Wre świętemi wykarmił piergiami ! 
Na co Wam księg'? Wzgarda i łzy nasza, 
Tsm zapisane... Czytajcie, Jndaare! 

Projekt wydania „Ozarnej Księgi" przy- 
szedł do ekntkn, ale nia w Berlinie, lecz wa 
Lwowia. Wydaweami są pp. Maniazewaki i 
Kędzierski. Autor swego nazwiaka nie padał. 
Cuła praca składa się z dwóch częśni: Pier- 
weza obejmuje wykaz dóbr rycerakich i go- 
apodartw, która komigya kolunizacyjna wy- 
knoił: z rąk polaków od r. 1886 aż do 
1906 r. Jest to arereg akładający wę z 290 
numerów, Pierwsze zajmuje miejana polka, a 
ostatnio niestety takża polka -jakby na urą- 


Wówczas zaszło roś nadzwyczajnego. 

Bez szelestu otworzyły się drzwi w 
przeciwległej ścianie i dluga, biała postać 
ukazała się na progu. Ostrożnie zaczęła 
się zbliżać do łóżka. Klara w przestrachu 
leżała jak martwa, nie mogącani ruszyć 
się, oni wydać głosu. Nagle owa postać 
zerwała z niej kołdrę i cichymi, tajemni- 
czymi krokami wyszła, czy też rozpłynęła 
się w powietrzu. 

Klara leżala drżąc na całem ciele; a 
zasnięciu nie było mowy; wreszcie zinru 
żyła oczy. 

Rankiem znużona, z mocnem bólem 
glowy, blada, w dziwnym nastroju umy- 
alu pojawiła się w pokoju stołowym. Tu 
pozdrowiła ją serdecznie przyjaciólka i 
przedstawiła ją jednemu ze swoich kuzy- 
DÓW- 

Na zapytanie Zofii jak spędziła noc, 
odpowiedziała Klara, że niezbyt dobrze, 
na co starszy pan, wuj jej przyjaciółki 
rzekł: 

— Wielka szkoda. Ale i mnie tak sa- 
mo wypadło. Nie mogłem usnąć bo mi 
było nadzwyczaj zimno. Naraz przypom- 
niaiem, że sąsiedni pokój jest pusty, s0- 
bie wszedłem tedy da niego przez drzwi 
w tapecie i zabrałem z łożka kołdrę, ja- 
koż przykrywszy się mą, spałem sma- 
cznie, wyśmienicie jak król! 


Król kamlotów. 


(Z wrażeń paryskich), 


Przedmieście Montmartre bhrukowano. 
Jak zwykle w takich razach ulica dla ru- 
chu kołowego była zamknięta i przecho- 
dnie tiumnie przeciskali się przez wązkie 
trotuary. 

Upał lipcowy był nieznośny i każdy z 
przechodniów przyspieszał kroku, ażeby 
po całodziennych znjęciach jaknajprędzej 
był w domu. 

Nagle jakiś człowiek zeszedł z trotuaru 
i pewnym, śmiałym krokiem wszedł na 
świeżo wycementowaną ulicę i wskcczy- 
wszy na jakąś wypróżnioną skrzynię, za- 
czął po niej tańczyć. 

Był to człowiek około lat czterdziestu, 
silny brunet, bardzo miłej powierzchowno- 
ści, a oczy czarne jak węgiel błyszrzały, 
jak gdyby były pełne łez. 

Dziwny jakiś humor jednak był w tych 
oczach. 

Ubrany był więcej niż skromnie; w bia- 
łych pantalonach i w takichże pantoflach, 
koszula kolorowa przepasana rzernieniem, 
į marynarka z lekkiego jakiegoś materyału 
,i słomkowy kapelusz zawadyacka ułożony 
„na bakier dopełniał garderoby. 
| W ręku trzymał wielkich rozmiarów tu 
bę gramofonową oraz duży pędzel! U nóg 


ZABAW Ke wa a: 


jego leżała paczka, zawierająca broszury. 

Tańczył i śpiewał; kpił sabie 2 prze- 
chcdzących policyantów, którzy nie mogli 
mu zabronić tego rodzaju zabawiania pu 
bliczności, gdyż prawo toleruje takie rze- 
czy w wyjątkowych wypadkach brukowa- 
nia oraz w niektóre święta narodowe, 

Publiczneść paryska jest nadzwyczaj cie- 
kawa, więc pomału zaczęła otarzać tań- 
czącego i w chwil kilka dokcła niego ze- 
brało sie klzaset csób różnych stanów, a 
przeważnie z ludu. A na trotuarach prze- 
chodnie, zwabieni tłumem stojących doko- 
ła skrzyni z uśmiechem na ustach stawa- 
li mówiąc: 

Tiens le roi de camelałs! co on nam 
powie? — i z natężoną uwagą wpatrywali 
się w tańczącego. 

Nagle przestał tańczyć. Osiągnął cel: 
tłum był u nóg jego. Podniósł rękę uzbro- 
joną w pędzel i zaczął kropić na prawa i 
lewo i przybrawszy jaknajpoważniejszą mi- 


błogosławionym, wieczny mój 
usrodzia i słuchaj, co ci król dziś po- 
wie. 

Kilku przekupniów ulicznych zebranych 
w tlumie krzyknęło: 

— Vive le roi! — a on majestatycznie 
kiwnąwszy glową, odpowiedział : 

— Merci mon peuple! 

Na uśmiechniętych twarzach obecnych 


STEFAN PORĘBSKI i Ska 


ulica Grodzka Nr. 2. 


gowiako cnotom, iakiami się rzekomo azczy- 
tiły niegdyś babki nasza, Niestety — przy 
pomnieć tu należy, ie pierwszą oaobą, która 
mazwisko polskie zamieniła na niemieckie, 
była takża polkul W wykazie rnajdujemy 
rok sprzedaży, nazwę dóbr. nazwisko aprze- 
dającego, Ilość zaprzepaszczonej ziemi, cenę 
supłuconą przez kolonizacyę, nazwisko pońre- 
dników i uwagi. Te ostatnio nieraz ciekawe 
zawiereją dane o dalszym loaie aprzedawezy- 
ków, gdzie nię osiedlili, jakie stanowisko w 
apołeczeństwie zajmowali | zajmują. 

Druga część zawiera kilka artykułów tej 
sprawie poświęconych. Omawia się tam na- 
pływ niemców, ubytek riemi z rąk polskich, 
podrażenie ziemi, protestantyzacyę, germani- 
zacyę przez mzkołę, wychodźiwo ludu pol 
skiego, zmniejszanie się liczby wyborców itd. 

Okładki obydwóch broszur są tek bardzo 
ciekawe: Na jednej wyobrażona jeat niewia- 
sta w cierniowej koronie s ?nńcuchami u rąk. 
U jej stóp atoi chłop w rogatywce, ściska 
jący worek napełniony a obok niego pun 
z pióropnazem m kapelusza, trzymający pu 
gilarea w swem ręku. Na drugiej okładce 
widzimy wiatrak, z którego nię aypią talary. 
Alu zdobycie tych pieniędzy nie wychodzi 
na dobre, bo Amigi obracają się pędem i po- 
chwycić mogą aprzedawczyka, Jednego jnż 
unioały w górę, a drugiego w mgaienin oka 
także pochwycą. 


Go słychać 
w mieście? 5: 


KALENDARZYK. 


Dziś w piątek Teafila, Anastazego. — Ju- 
tro w sobotę Pawła. — Pojutrze w niedzielę 


Piotra m. 
Piatak, 
Teatr miejski: zamknięty. 
ania 


Racznica 3 maja. We czwartek dnia 3! 
maja, jako w 115 tą rocznicę uchwalenia ałyn- | 
Konastytacyi odbędzie sig w aali krakow- ; 
akiego „Sokola“ o g. 7:ej wiecz. uroczysty 


obchód. Odezyt wygłosi pru dr Aogust So- |imisniem Śtowarzyszenia, zasiadło towarsy: 


kolowaki. Inne punkty programu agloszone 
bądą w najbliższym czasie. 

Kamisyś drożyżnana nx oatatniem śro- 
dowam posiedzeniu poleciła referentowi, aby 
przedłożył dalszy program pracy dla komi- 
ayi, która zamieni się w organ stale urzę- 
dujący. 

Kaniac jatek miejskich. We odą odby- 
łu się posiedzanie komisyi drożyżolanej. Sto 
sownie do nchwały rady miejskiej z 1 mar- 
ca b, r., polecającej prowadzenie jatek tylko 
do ezuau wyczarpania funduszu rezerwowe 70 
10000 koron, postanowiła komisya sawiesić 
«zasowo (?) prowadzenie jatek, skoro tylko 
zapasy mięsa zostaną rozaprzedane. 

Teatr ludowy w Krakowie donosi 
iż kierownictwo lil 
damowi  Siadleckiemi 
sztnki: „Wiara, na i miłość" A. Sta- 
Azczyka, rozpoczynają się w dn. 1 maja. Na- 
stępnie kolejno ukaże Bię kilka sztuk weso- 
łych s repertnarn Apiewnego, a jeduą z 
pierwazych nowości będzie Doatojewskiego : 
„Zbrodnia i kara“ w przeróbce acenicanej. 
P. Zenon Parwi, antor znanej powszechnie 
sztuki obyczajowej: „Knajpa“, ofiarował ten- 
trowi swój dramai: „Szatańska para*, onnu- 
ty ua tła rozgłośnych wypadków w Krako- 
wie. 

Dyraktarka przyszłego teatru w Wilnie 
pani Noos Młodziejowaka, bawi w Krakowie 
celem angażow: artystów dla aceny wi- 
leńakiej. Koncesya, jaką p. M. od rządu u 
syakala, przysnaja polskiemu teatrowi równe 
prawa z iomyjskim tylko nie przyznaje mn 
żadnej snbwencyi. Z krakowskich artystów 
zaangażowała p. Młodriejowaka p. Paplaw- 
akiego na reżysera teatro i, jak słyszymy, 
p. Wiślańskiego. 

Stawarzyszanie rządowych pomocni- 
czych urzędników kancalaryjnych w Kre- 
kawie, urządziło w dniu 21 b. m. Święcone, 
odbyte, dzięki gokcinności członkini atow, 
panny Stefanii Górskiej, w mieszkaniu jej 
rodziny. 

Anto zastawione stoły, przy obecności li- 
ognych członków i członkiń Stowarzyszenia, 
pośrięcił ka. Cyryl Strzemecki, gwardysn 
krakowakich OO Bernardynów, poczem po 
pięknej przemowie wicepr. Horvdyskiego 


nam, 
jekie powierzył panu A- 
Próby z pierwszej 


stwo do spożywania poświęconych darów 
Pierwszy toset na cześć ideałów Kościoła ka 
tolickiega wniósł p. Horodyski, następnie 
pna Górska dodała słowa podzięki za przy- 
bycie ka. gwardynna, który z kolei wzniósł 
tosast na pomyślncać rozwoju Stowarzysze 
Dalsza toasty na eceńć gospodyni wznosi 
p. Devosge, na pomyślność członków z pro- 
wincyi w ręce p. Bajorka z Wieliczki p. Ho- 
radyski, poczem odbyła się ożywiona dy- 
sknsya. 

Związek niewlast katol. urządza ku ner- 
czeniu pamięci konstytneyi 8 maja, adozyt, 
który wyglani prof. dr W. Czermak w loka- 
lu czytelni w pałacu Spiskim w sobotą 27 
b. m, a g. 4 na temat: „Konatytunya 3 ma 
ja". Wetęp dla członków i gańci 10 b. 

Z Resurey urzędniczej. W sobotą 28 b. 
m. o g. 7 wiecz, odhędzie aig „Awięcone* 
w odnowionej Buli przy orkiestrze 56 p. p 
Udział w święronem dla członków 2 kor., 
dla zaproasonych gości 5 kor. Lista ucra 
atników świąconego będzie zamknięta w pią- 
tek dnia 27 b. m. 

Przytulisko uczestników powstania z r. 
1863 opiekuje się obecnie 40 weteranami, 
ze wazyatsich stron Polaki, którsy otrzymu 
ją bezpłatnie mieszkania, utrzymanie | ubra- 
nie, a w razie choroby pomoc lekarską. U 
trzymanie roczne Przytuliska koaztuje 17.156 
kor., tymnzasem wkladki czlanków. Bubwen- 
cya i dochody „Słow. Przyluliska* na to 
Liczba ctłunków Tow. do- 
do 331, a przecież wkład- 
ka roczna wynosi tylko 4 korony. Spole 
czeńatwo potskie nie powinno zapominać o 
tak sympatycznej instytucyi i wapierać ją na 
każdym kroku. 

Festyn w Parku dra Jordana. W nie- 
dzielę 29 b. m. odbędzie się w parku dra 
Jordana festyn na rzecz Domu pracy na Ka- 
zimiarza. Festyn nrzedza grono pań opie: 
konek pod przew, hr. Stan. Wodzickiej. Pro 
gram szczegółowy ogłoszony będzie w naj: 
bliższych dniach. 

Dyrektorem Banku krajawega wa Lwa- 
wie w miejsce p. Laskowskiego wybrany 40 
atał prof, Józef Milewaki.(1) 

Niauczciwy subjekt. Stael Silber, 23-15 
toi aubjekt w uklepie z poreeluną Znckeru, 


—— O, 


malowało się oczekiwanie, Zaczął mówić. 
Głos był donośny, choć nieco ochrypnięty, 
ale język bardzo potoczysty, wyraźny i 
nadzwyczaj dowcipny, co chwila wywo- 
lywał śmiech hou ryczny. Mówit z miną 
poważną o rzecząc: na dobie, o rozdziale 
Kościoła i państwa o wojnie rosyjsko ja- 
pońskiej, o sprawie n arokkańskiej, i wszyst. 
ko mówił w dwuznacznikach, a śmiech 
serdeczny publiczności co chwila zagłuszał 
potok słów jego 

Skończył o polityce i mówił dalej: 

— A teraz pokażę wam coś ciekawego 
i wprost niemożliwego, czegoście jeszcze 
nigdy nie widzieli, ani słyszeli. Otóż będę 
zgadywał wasze myśli i z góry zapewniam 
waB, że nigdy się nie mylę! Proszę tylko 
was zbliżyć się da mnie 1 w zaufaniu po- 
dać mi rękę, a wnet przekonam was o 
prawdziwości ałów moich | 

Podniósł ową wielką tubę gramofonu, 
wykrzyknął kilka niezrozumiałych słów i 
przyłożywszy ją da ucha, wolał: 

— Przystępuj narodzie! mam lluidum | 
Pudawajcie mi wasze ręce i słuchajcie. 
Broń mnie Brża! nie żądam od was nic, 
robię ta tak, ot sobie, dla własnej przy- 
jemności i dla gazet, ażeby jutro miały 
a czemé pisać! 

Jakiś wyrostek z Uumu zbliżył się do 


niego i ku ogólnej uciesze tlumu rzekł 
mu: 

— Ona nie przyjdzie, bo spotkała ja- 
kiegoś bogacza, klory oflarował jej pięć 
frankow ! 

Jak nmiepyszny, zarumieniony po uszy 
cofnął młodzieniec rękę i chował się w 
tlumie. 

I pu kolei podawana mu ręce, ażeby 
usłyszeć coś wesołego, Każdemu dowci- 
pnie przypiął łatkę, starcom dawał adre- 
sy, gdzie można kupić eliksir młodości, 
młodym dawał pewne rady aptekarskie, 
kobietom opowiadał a tajemnicach jej 
garderoby, a tlum śmisł się do łez. 

Nagle zeszedł ze skrzyni, zobaczył la- 
dną świeżą dziewczynę, zbliżył się do niej 
i poprosił a jej rękę Ze szczerym śmie- 
chem rodowitej paryżanki, podała mu ją, 
a on szybkim ruchem schwyciwszy ją 
wpół, ucałował w obydwa policzki. 

— Widzisz, ża i twoją myśl odgadłem— 
rzekł do niej i wskoczył znowu na skrzy- 
nię, a dziewczyna wcale nie zażenowana 
śmiała się z dowcipu króla karalotów. 

— Widzicie, moi bracia, oto jest pra- 
wdziwa paryżanka, która zna się na żar- 
tach i jestem mocno przekonany, że, aby 
podtrzymać humor, pozwoli się ucałować 


To rzekłszy, zwrócił się do jednego 2% 
bliżej stojących i zapytał: 

— Cay mis zechciałby pan na moją od- 
powiedzialność spróbować P 

— Łeałą przyjemnością! — i ku ogólnej 
uciesze zebranych ucałował dziewczynę, 
która wcale się nie krępując, śmiała się 
razem z lłamem, 

Teraz zaczął mówić o literaturze, o jej 
nieprzystępności dla szerszego ogółu z po- 
wodu drożyzny książek i możności taniej 
beletrystyki, a na zakończenie zawołał: 

— Całe szczęście, że ja tutaj jestem, 
jestem przysłany przez największą księgar- 
nię na świecie i jestem jedynym na całej 
kuli ziemskiej, który jestem w stanie ofia- 
rować wam cały zbiór piękniejszej bele- 
trystyki za ile? za jednego susa? za pięć 
centytmów ! Nie uciekajcie bracia | Kupujcie, 
nic nie ryzykujecie I Słyszeliście różne do- 
wcipy, które warte są susa! Kupujcie 
bracia! z 

A ręce opatrzone w susy zwracały się 
ze wszystkich stron, a on spocony rozda- 
wał broszury na prawo i lewo i chował 
zbierane suay do kieszeni. y 

Tłum rozebral wszystkie broszury, a je- 
szcze dużo było takich, którzy wyciągali 
ręce z monetami miedzianemi. a 

Niektórzy z kupujących odeszli trochę 


niego i podał mu rękę. Wpatrzył się w |zwyklemu nawet — śmiertelnikowi. na bok, ażeby rzucić okiem na kupioną 
j e Podejmuje się malowania sal, pokoi i kościo- Za wykonanie wszelkich robót 
arol tle cki łów farbami olejnemi, kazeinowemi i klejo- ręczę (TCO a 

a A sala i lakiarowanicjarzi E E E LE 


nach. Poiecając się WW. K>ię= 
żom, PT. Arehitektom Budowni- 
czym i PT. Pullieznoścl 


MALARZ 


okien, portali, fasad i wszelkich robót w za- 
Kraków. ul. Garbarska 12. 


kres malarstwa wchodzących. 


przy ul. Stradom |. 12, wykradsł od dłuż 
azego Ozaan różne przedmioty |] częściowo je 
sprzedawał, z innych robil podarunki dla 
narzeczonej i znajomych. Przy rewicyl prze 
prowadzonej w mieszkaniu Sibera akonfisko 
wana szkła i porcelany wartości 300 koran 
Wobec iakich dowadów winy został sreszto 
wany i cdstawiny „pod telegraf". 

Pożyczka rosyjska w Krakowie. Do 
godziny 12 w tutejszych instytneyach finan 
gowych i kantarach wymiany Bubakrypcya 
dochodziły do 600.000 franków; między go 
dniną 12 a 1 przybyło jeszcze parękrić, tak, 
de osratacznie cala auma dojdzie do miliona 
franków. 

meré w pociągu Wczoraj wieczorem 
po wjeździe na tutejszy dworzec pospienzne- 
go pociagu ze Lwowa, zmarła w wagonie 
Agata Dyszewsku, licząca lat 45, dona na 
la z Borzymowa, powiatu stopnickie- 
gubernii kieleckiej w Królestwie Pol 


LU 
akiem, wieziona do tutejnzej kliniki celem 


operacyi Dr Jaworowski stwierdzi? śmierć, 
a zwłoki odwieziono do zakładu medycyny są 
dowej, 

Samobójstwa matkiz nędzy. M. Marchewka, 
wyrubnica œ Qrzegórzek, której mąż przed 
kiku miesiącami pozbawi? mię życia przez 
poderźnięcie zobie gurdła — o czem dono 
ailiimy swego czasu — będąc w stanie po 
ważnym zażyła rozczynionego szotanu mia 
dzi (siny kamień) i zmarła wóród strasznych 


boleści. Deaperatka pozostawiła troje mato- 
letnich dzieci bez żadnej opieki i A odków 
do życia. 


Preyczyną rozpaczliwego kroko była nę- 
dza, straszna nędza, która wycieńcza siły I 
odbiera otnchę do horykania się s losem... 
Co się stanie teran z dziedmi nieszczęsnemi ? 
Kto się niemi zaopiekuje? 

Porządkowanie Grzeqórzek. Magiuirat 
m. Krakowa przyatąpił już do budowy głó- 
wnego kanału, który będzie poprowadzony 
od nl Aryańskiej przez Grzegórzki do Wi 
aly. Nadto na ulicy Szkolaej i Wuźniakow 
skiego ukazały się publiczne atndnie wodo- 
ciązowe, a zapewne niebawem i wiańciniele 
domow przystąpią do :avpatrzenia awych 
realności w widę z Bielan. 

Kd" z A, 


broszurę. Jakież było ich zdziwienie, gdy 
po obejrzeniu broszury przekonali mie, 12 
tył to prospekt pod:iemnej kolei miejskiej, 
rozdawany kilka dni temu bezpłatnie na 
brlwarach ! 

A „król“ znowu wskoczył na skrzynię i 
mówił do Humu: 

— Bracia i siortry, teraz mam do was 
prośbę, mie rzucajcie niepotczehny wam 
papier broszurowy na ulicę, tylka zwroć 
cie mi go użebym mógł dalej po sprzeda: 
wać, gdyż ieet jeszcze dużo frajerów mię- 
dzy w. mi, którzy chcą kupić! 

Znowu Uum się śmieje i tłoczy się ku 
skrzyni, ażeby zwrócić hraszury, a on, od- 
bierając jednym, zaraz sprzedaje drugim, 
którzy zaraz po otworzeniu broszury ze 
śmiechem ją zwracają ! 

Obie kieszenie jepo pełne są miedzia- 
kdw, cel osiągnięty. Zeskoczył ze skrzyni, 
grzecznie usłonił się na wszystkie strony, 
zebrał broszury, tubę gramefonową i pę- 
dzel i przeciskając się z trudem przez roz- 
bawiony tłum, wolnym krokiem poszedł 
naprzód 

A va nim ciekawi tłumnie postępowali 
i odprowadzili go az do jakiejś malej knajpki 
na Monimartre, gdzie usiadł przy małym 
atolizu i kazał dać sabie obiad. Niektórzy 
przez okno knajpki przyglądali się jeszcze, 
a on biorąc widelec i nóż do ręki, wzru- 
szając ramionami, rzekł do siebie : 

— C'est epałant comme ils sont betes! 


Fantazye oszusta. 


Do wiadomeści krakowskiej policyi dozzłe, 
że przed kilku dniami zajechał do hotelu 
Polskiego przy ul. Floryańskiej młody, ubey 
mężczyzna, podając się za Eageuinsza Wik- 
tora Gadomskiepu, korespondenta dzienników 
warszawakich. Po kilku dniach przeprowadził 
sig da hotelo Krakowakiego, gdzie zameido 
wał się pod tamsamem nazwiskiem, tylko w 
charakterze oficera rosyjskiej marynarki, W 
chu hotelach zwrócił na aiebia uwagę wielce 
hulaszczem życiem, tak, że policya zawezwa- 
ła ga do wylegitymowania sig- 

W policyi podał, że nazywa się Głowa- 
cki, ża jako oficer brał nudził w kampanii 
rumyjsko- japońskiej i uczestniczył we wszyat- 
kich bitwach, a pod Mukdenem zastał zra- 
niony ciężko w rękę i nogę. 

Ranny wrócił do Warszawy i został wapół- 
pracownikiem miejącowych dzieumików. Ariy- 
kuły jego naicbily w Warszawie wiele ba- 
laso, zwrócił też na niebie uwagę P. P. S.; 
uczestniczył w zrabowaniu rządowej kasy w 
Mazowiecku na 800.000 robli, dalej w za- 
machu na kaayera kolei terespolskiej Soła- 
wiewa, któremn zabrano 12.000 rabli i t, d. 
Za te czyny otrzymał od komitetu rewoln: 
cyjnego 1.500 rnbli pa wyjsza do Ameryki, 
tem bardziej, że za mową podburzającą zo- 
ato} akszany przez władzę na karę 3.000 ru- 
bli i miał być przez policyę rosyjską are- 
aztowany. 

Opowiadania te wyglądały bardzo niopra- 
wdopodobne, przeprowadzono wigc przy nim 
rawizyg, w której znaleziono gotówką 220 
koron i 470 dolarów umerykańakich oraz 
kartę okrętawą do Nowego Jorku. W dalszej 
indagneyi ońwiadczył rzekomy ofńcer, że otrzy- 
mał także syndek rodzinny w wysokości ty- 
siąc rubii i zamierza obacnie jechać do Ame- 
ryk: i wstąpić do „wojaka polskiego pod ge- 
nerałem Kiełtaną |* 

— Jakże pan wstąpi do wojaka — pyta 
się go ka isnrz polirył 
ny jeateń w rękę i nugą? 

— W Aoseryca to nic nio azkodzi — od- 
powiada rzekomy Głowacki hez zająkniedin 

Gdy jednak oszusta wzięto w krzyłowy 
ogień pytań, wydubyto zeń prawdę, że ofiuer 
dziennikarz nazywa nlą w rzeczywińtości En. 
geninaz Józef Monikowaki, i był kancelistą 
skarbowym w Łomży. Mając sobie przydzia 
lony zarząd maay nierneliomej sfiogował fab 
ażywy kwit struny, na który podjął 2.550 
rnbii į nciekł. Monikowski ma być żonaty i 
ojcem B-letniej córeczki. 

Dla cattecznaga uprawdzenia podanych 
uzczególów zutrzymano go w aresztach pali 


cyjnych. 


Repertuar teatru mlejskiago. 

Bobuta: „Kalążę Niezłomny", dram, w 9-in 
obr. przekład wierszem Jolinaza Słowackiego. 

Niedziela: „Kuiążę Niezłomny”, I t. d. 


Z SALI SĄDOWEJ. 


JMiatactwa asenterunkowe. 
Kraków, 26 kwietnia. 


Sprawa maląctw asenterunkowych, u- 
vrawianych od szeregu lat przez Dawida 
Feuersteina, 40 lat liczącego agenta han 
dlowego i jego spólników, znalazła epilog 
w rozprawie sądowej, która rozpisaną zo- 
sluła przed krakowskim trybunałem kar- 
nym na dni trzy. Rozprawie przewodni: 
czy r. a Raczyński, oskarżenie wnosi pro- 
kurator dr Tokarz, wojskowość zastępuje 
kapitan audytor Suska. 

Oprócz Feuersteina oskarżeni są Dawid 
__Slózer. lat_39, 


kiedy pan nłom- b 


lat 39. buchalter i Ghnna Silber- |tni 


O 
RUM AROMATYCZNY nitro A Ma arczy 
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mann, krawiec, obaj z Krakowa, pod za 
rzutem współdziałania, albowiem spriwa- 
dzali Feuersteinowi „klientów“, chcącyc:. 
się uwolnić od służby wojskowej i za to 
brali prowizyę. 

Drugim głównym oskarżonym jest Sa- 
lomon Rick, lat 54 golarz z Wadowic, 
który znów w tem mieście uchodził za 
skutecznego pośrednika w uwolnieniu od 
wojska. 

Na ławie oskarżonych zasiadują dalej 
p. Antoni G., właściciel handlu win, Jan 
K, rzeźnik i Jukób H., urzędnik banka 
wy, że używali pośrednictwa Feuersteina 
dla uwolnienia się od służby wojskowej, 
Podobnie oskarżony został Jakób Rufa'sen, 
fabrykant z Szarego, wraz ze swym sy- 
nem Józefem. dalej Hirs:h Hojda, kupie 
ze Śląsta ze synem Heoryki2m, Aron 
Muhlrad, kupiec z Łańcuta ze synem 
Wolfem oraz Leizor Wulkan, kamieniarz 
z Oświęcimia, że wchodzilij w stosunki 
jużto z Feuersteinem, jużto z Rickem, œ 
celu uwolnienia sie względnie awycu 
synów od powinności wojskowej. 

Oskarżonych bronią adwokaci: dr Sza- 
lay, dr Skąpski, dr Rosenblatt, dr Fruh 
ling, dr Marek, dc Rabinowicz, dr Sein- 
feld i dr Kwieciński, 

Feuerstein, był dlngi czas podofcerem 
rachunkowym, przez co nabył znajomości 
przepisów wojskowych, a po wystąpieni 
ż wojska trudnił się ubocznie wnoszeniem 
podań do wojskowości. Przechwaluł się 
też często swą znajomością z urzędnikarut 
wojskowymi i lekarzami i dawał różnym 
asubom do zrozuraienia, że w sprawach 
uwolnienia od stubby wojskowej móglby 
interweniować z pomyśloym rezultatem 

Skutkiem tego odniosło się do niego 
kilka osób i ołacac znaczne sumy, ba od 
120 do 1200 koron, prosiła go o paczy- 
nienie stosownych kroków w komisyi a- 
senteruntowej. W kilku wypadkach za 
Fenersteina odniosły rzeczywiścia 
skutek, Oskarżony iłómaczył to tem, że 
skladal wizyty znajemym lekarzom woj- 
akowym i wstawiał się za klientami, nie 
posługiwał się jednak przekupstwem Pie 
niądze brał za „fatygę”. 

Podobną działalność rozwinął zniwu 
osk. Salamon Rick w Wadowicach. 

Inni oskarżeni tłómaczą się, że nia wi- 
dzieli nie zdrożnega w użyciu zabiegów 
Feuersteina, tłómicząc to sobie jego zna 
jemościawmi wśród lekarzy wojsiawych. 

Dalszy ciąg rozprawy dzisiaj 


Telegramy „Nowir”. 
Z Królestwa Polskiego. 


Prowyhury w Warszawie. 
Warszawa. Przy prawyborach do Dumy 
zwyciężyła lista stronnictwa narod 'wo-de- 
mokratycznepo. 60 wyborców należy da 
party! narodowo-damokratycznej, a 20 do 
stronictwa żydowskiego. 


Z caratu. 
Robotnicy patersburscy. 

Petershurg. (Tel. aj, pet.) Deputacya 
komitetów pomocniezych dla robotników 
pozostających bez pracy, których liczba 
wynosi obecnie przeszło 20.000, wezwały 
petersburski zarząd miejski do udzielenia 
pracy. Przyrzeczona im pomoc, mimo, że 
na rak bieżący nie są przawidziane żadne 
roboty z ramienia zarządu miejskiego. w 
dzielnicach robotniczych panuje spokój. 
Zarząd uchwalił przeznaczyć na ten cel 
2 do 3 miliony rubli, z czego 500.000 na 
organizacye robotnicze. Ma być utworzo- 
na komiaya z różnych organizacyj robo- 
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Zamach na Kasę. 

Tyflia Wczoraj splędrawano urząd skar 
bowy w Duszet koło Tyflisu Na 20 mi- 
nut przed przybyciem zmiany warty woj- 
skowej, przyszło 6 ludzi w uniformach te 
go pułku i zluzowawszy atraż, wtargnęło 
do oddziału depozytowego, gdzie zabrali 
315 000 rubli i umknęli, zanim nadvszła 
prawdziwa warta. 


Las Gapona 
Paryż. Z Peters} orga donoszą, że wia- 
domaści o zamordowaniu Gapona są bez- 
podstawne. Faktem ! natomiast jeat, że 
przebywa on w pewnym klasztorze na 
pokucie. 


Znowu trzęsienie ziemi 
w San ‘Francisco. 


San Francisco. Dzisiejszej nocy a godz. 
3:10 odczuto tu znowu trzęsienie ziemi 
które trwało prawie minutę i wywołała 
wielkie zaniepokojenie Słabsze dumy za- 
waliły slg. Trzęsiewi* “uło się także od 
czuć w Oaklana i 1i1:iey U 


Pożyczka roayjska. 

Lwów. Subskryp:ya na pożyczkę rosyj- 
ską, rozpisana na wczoraj, dała we Lwo- 
wie wynik nadspodziowany, gdyż subskry- 
bowana we filii wiedenskiego Zakładu 
kredytowego %a handlu i przemysłu ze 
samego Lwowa około 4 miliony kor., we 
filii „Bank-Verein* we Lwowie i na pro- 
wincyi okoła 3 miłionów, razem więc we 
Lwowie 7 milionów kor, 

Wiadań. Pożyczka rosyjska we Wiedniu 
— jak słychać— została kilkakrotnie— 10, 
czy nawet 15 krotnie — przesubskryba- 
wang. W Czechech subskrybowano około 
10 mil, koron. 

Podatki na Węgrzech 

Budapeszt Weg. HB. kor. donosi z Wie- 
dnia: Wiadomość, jakoby już zapadła u- 
chwała co do ściągania podatków zaległych 
podczas stanu „ex lex“, a szczególnie, ja- 
koby mianu przyjąć trzechletni termin do 
zaplaly tych podatków, jest nieprawdziwą. 


Strejki we Francyl. 

Valancienneń. Z departamentu Nor' do- 
naszą, że atrejkujący powoli powracają do 
pracy. P awie wszyscy robotnicy metalo- 
wi powrócili do zajęć. Ale nietylko w ko- 
palniach, atrzużonych przez wojsko, lecz 
także i w innych pracę znowu podjęto na 
więkazą skalę, Wzburzenie zmniejsza się, 
w okolicy zączynają panować normalne 
stosunki. Aresztowania trwają dalej. Ubie- 
glej nocy w szybie Nr I w Lievin areszto- 
wano 17 górników, W departamencie Paa 
de Calaia liczba strejkujących również się 
zmniejsza. 

Paryż Na wczorajszej Radzie gabineto- 
wej minister sprawiedliwości zdał sprawę 
2e ńledzlwa sądowego z powodu niepoko- 
jów w dep Nord Następni: Rade gahi- 
netowa zajmowała się zarządzeniami na 
dzień | mama i uchwaliła zakazać w tym 
dniu pcchodów i zgromadzeń na publicz- 
nych placach. 

Wasala kumoazki z Londynu. 

Londyn. | Na wczorajszem posiedzeniu 
luby niższej przyszło do scen burzliwych, 
Mianawici znajdujące się na galery! ko- 
Liety, któ, wniosły petycyę a udzielenie 
prawa w horczego xobietom, podniosły 
wielką wr.jawę, gdy jeden z deputowanych 
przemawiać zaczął przeciw ich pelycyi. 
Kobiety miały na sali sztandar z napisem: 
dajcić prawo glosowania kobielam! Przer. 
wano dyskuayę i galeryę opróźniona, po- 


czem posiedzenie mogło się adhywać w 
dalszym cizgu. 


Przenlasienia. 

Lwów. „Gazeta Lwowska“ oglasza. Na- 
miestnik przeniósł slarszych weterynarzy 
powialowych Pinkusa Koeniga z Ciesza- 
nowa do Sokala, Abrahama Weissberpa z 
Rohatyna do Pilzna, Ezechiela Ruffa z Pil- 
zna do Kolbuszowej i weterynarzy powia- 
towych: Józefa Nowickiego ze Sokala do 
Lwowa. Mieczysława Dalkiewicza z Żyw- 
ca do Rohatyna, Stanisława Koblberga z 
Kolbuszowej do Żywca. Stanisława Kry- 
nickiego ze Zbaraża do Cieszanowa, łu- 
dzież msystenta weterynaryjnego  Berla 
Engla z Borszczowa do Zborowa. 


Rada państwa 
(Telefonem). 


Komisya reformy wyborczej. 

W dalszym ciągu wczorajszega posie- 
dzednia komisyi reformy wyborczej prze- 
mawiał pos. Pastor. 

Mowa posła Pastora. 

Rozpoczynając swe przemówienie, X. 
Pastor uznaje za sprawiedliwie, aby każdy 
obywatel, mający wobec państwa obowią- 
zki i ponoszący ciężary publiczne, miał 
także prawa polityczne. Jnż powszechny 
obowiązek slużby wojskowej i podatki kon- 
snmpeyjne, które płaci tak samo najbie- 
dniejszy, jak bogaty, dostatecznie uzasa- 
dniają powszechne prawo wyborcze. Pra- 
wo głosowania musi być także tajne i 
bezpośrednie, Wyrażone obawy, że przez 
powszechne prawo glosowania żywioły ra- 
dykalne mogą uzyskać przewagę, przez co 
ucierpiałoby państwo i religia, byłyby tylka 
wówczas uzasadnione, gdyby umiarkowa- 
ne żywioły — jak dotychczas — trwały 
w apalyi i nie przystąpiły da poważnej 
pracy. 

Mowca mie podziela obawy, że szlachla 
przez powszechne prawo głosowania za- 
stanie pozbawiona zoaczenia ; nie życzyłby 
sobie też tego, gdyż szlachta jest ogniskiem 
zdrowej, konserwatywnej myśli i idei re- 
igijnej. Szlachta będzie jednak musiała 
pójść między lud i pracować, a wtedy z 
pewnością otrzyma mandaty, Co do ko- 
ścioła katolickiego, mowca nie ma obawy. 
ponieważ zwyciężył on już w tak wielu 
burzach, że z pawnością przetrzyma i po- 
wszechne prawo głosowaniu. Już obecnie 
wobec zbliżającego się powszechnego pra- 
wa głosowania episkopat w Galicyi zakła- 
da wszędzie związki katolicko-spałeczne, a 
w miastach, zresztą indyferentnych pud 
względem religijnym, udbywają się zgra- 
madzenia katolickie przy znacznym udziale 
inteligencyi, Po zaprowadzemu powszech- 
nego prawa głosowania praca ta z pewno- 
ścią będzie jeszcze bardziej iatenzywna. 

Kało polskie oświadczyło się wprawdzie 
za powszechnem prawein głosowania, jed- 
nakże połączyło z tem szereg postulataw, 
od których spelniania czyni zawisłem swe 
stanowisko. W pierwszej linii musi nasłą- 
pić wydatne pomnożenie mandatów w Ga- 
licyi, aby utrzymać polityczny stan posia- 
dania i stosunek sił. Od,tego żądania nie 
mażna odstąpić. O rócz tego będzie mu- 
siało nastąpić rozszerzenie kompetencyi 
sejmu 1 autonomii. Naturalnie takie roz- 
szerzenie autonomii może być skutecznem 
tylko wówczas, jeżeli będzie przeprowa- 
dzona sprawiedliwa ceforma wyborcza do 
sejmu. 

Mowca jest zwolennikiem systemu plu- 
ralnego, gdyż sprawiedliwość żąda, aby 
ten, kto wobec państwa ma większe obo- 


wiązki i ponosi wyższe ciężary, mia! tak- 
że większy wpływ na losy państwa. Przez 
system pluralny można także położyć ta- 
mę radykalnym żywiołom, które w par- 
lamencie, opartym na prawie powsze'h- 
nego głosowania, będą liczniejsze niżeli 
doląd. System pluralny zresztą nie stwo- 
rzy przywilejów, tylko hędzie przes:iwwa- 
gą wobec masa nieposiadających. Mowca 
oświadcza się za przyznaniem drugiego 
głosu tym, którzy płacą bezpośrednie po- 
datki przynajmniej w wysokości 8 koron 
i utrzymują rodzinę. 

Mowca zaleca system pluralny także z 
tego powodu, ponieważ już teraz wielu 
wyborców posiada po % głosy, jeden 7 
kuryi, do której należą, drugi z kutyi po» 
wszechnej. Z systemu proporcyonalnegoa, 
który rząd praponuje, Polacy — według 
osobislego przekonania mowcy — nie od- 
niosą korzyści, gdyż mniejszości w Gali- 
cyi wschodniej nie będą przes to stale 
dostatecznie ochroniane, podczas, gdy w 
Galicyi zachodniej, gdzie tylko Polacy mie: 
szkają, radykalne stronnictwa ludowe o: 
trzymają dzięki temu mandaty bez walki. 

Poseł Goessmann podniósł, że pod- 
czas rokowań należałoby otwarcie powie- 
dzieć, że one się odbywają, a nie prowa- 
dzić w dalszym ciągu dyskusyę jeńeralną. 
Apeluje on do przewodniczącego kamisyi 
Marchetta, aby przerwał obrady komisyi 
aż do chwili, w której stronnictwa jasna 
zajmą stanowiska. 

Przew. Marchett przyznaje, że szcze- 
rość jest w danym wypadku konie.zuą, 
nie może jednak sprowokować zamknięcia 
jeneralnej dyskusyi, zanimby się wypawie 
dzieli wszysty członkowie komisyi. Komi 
sya niechaj ufa swemu przewodniczące 
mu. Zdaniem jogo dzisiejste posiedz in» 
należy zamknąć, a stosownie da wyniku 
jutrzejszego posiedzenia odbyć jutro po- 
nowne posiedzenie. 

Po przemówieniach pos. Grabmayera i 
Adlera oświadczył pos, Marr*elt, że weal 
nie leży w jego zamiarz” przedłużanie 
obrad. 

Na tem posiedzenie zamknięto. 


Knło polskie. 

Wledań. Całe prezydyum Kola polskie- 
go, hr. Dzieduszycki, p. Abrahamowicz, 
de Dulęba, konferawało z bar. Gautschem, 
Dziś odbędzie się narada komisyi parla- 
mentarnej, a w sobotę zapewne wszystkie 
ważne sprawy traktowane będą w pienum 
Koła 


Różnę wiadomości. 
Bandytyzm w Warszawie. 
W Warszawie dokonano dnia 22 b. m, 


w ravnych godrinach nadzwyczaj Amiałogu 
napadnu na flię bankową Towarzystwa wra- 


jemnego kredytu przy ulicy Królewski 

Drawi ibstytncyi zamykane są zawsze na 
łańcuch. Wiedsiali o tem najwidoczniej ra- 
busie, bo zgromadziwaty się na achodaci 
wyczekiwali chwili, w której otwarto drzwi 
jakiemuś interesantowi i wtedy przemucą 
wtargnęli do środka. Tu, wyjąwszy rewol- 
wery, rahusie obstawili wasyatkie wyjścia i 
rozaypali się po wazyatkich pokojach: dwóch 
wtargnęło do gabinetu dyrektora, dwóch do 
ogólnej biurowej, trzech zań do kasy, 
w której siedział p. Franolnzek Wiśniewski. 

Urządników biuca astrzeżono, żeby pad 
groźbą Śmierci nie ranzali się x miejno. Mi- 
mo to trzech z pracowników, au mianowicie 
pp. Ortwain, Kiślański i Trzeciecki porwali 
aig s miejso i wybiegłszy na balkon, zaczęli 
wołać o pomóc. 

Wołania pozostały bez echa; kiikonaatu 
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ludzi przechodzących podówczas ogarnęła ta- 
ka panika, że rzucili się do ucieczki. 

Rabnsie zresztą załatwili się momentalnie. 
Rzuciwszy się z rewolwerami na kasę, za- 
brali a niej calą zawartość gotówką i u- 
ciekli, Część wpadła do ogrodu Saskiego, 
pozostali obok gmachu eztok pięknych skrg- 
eili w ulicę Mazowiecka, a następnie Ery 
wańaką. 

Rabusio, 
robli. 

Któryś z nciekających w panice przecho 
dniów zaslarmował policyę, która, lubo nie 
pospieszyła na pomuc, czatowała na rabnsiów 
na rogach ulic, 

Dzięki temn na rogu Mazowieckiej i Ery 
walskiej schwytano jednego z napastników, 
ale oprócz browninga nic więcej przy nim 
nie znaleziono. 

Drugiego usiłował zatrzymać ogrodnik w 
ogrodzie Saskim, rabuA obrócił się jednak, 
grożąc wystrzałam © rewolwern. 

Schwytany rzezimieszek w cyrknie podał 
się 2a Juliana Płoskiego, syna stróża z cmen- 
tarea wolskiego. 

Staruszka żoną młodzieńca. Do „Daily 
Mail“ doncszą z Nowego Jorku, ża w mie- 
ście Merinen odbył się ślnb 7O-letniej, boga- 
tej wiowy Ludwiki Wilhen z L7-letnim mło- 
dzieńcem. Chłopak uchodził za bar zo nie- 
Śmiałego i lękliwego i dopiero mistress Wil- 
ben nanczyła go aztuki miłowania. 

lgrzyska olimpijskie. Dnia 22 b. m. od- 
było się w Atenach — jak już telegramy na: 
sze canomiły — w obecności rodziny królew: 
skiej, licznych członków europejskich dnmów 
panujących i 70.000 widzów, otwarcie igrzysk 
olimpijskich. Grecki następoa tronu w prze- 
mowie, w której podnosił znaczenie między- 
narodowych zapasów atletycznych I gimna- 
stycznych, powitał króla wraz z małżonką, 
króla Edwarda angielskiego, królową i eboje 
kwigstwo Walli, którzy jako goście uczestni- 
czyli w uroczystości. Król Edward miał na 
sobie uniform admirała foty greckiej. Także 
oficerowie angielskiej enkadry, stojącej w Pi- 
rensie, znajdowali się mięłsy widzami. Po 
przemówieniach nastąpiła deflada greckich i 
obcych nozemtników zapasów, wedlug narada: 
wości przed parą królewską. Publiczność o- 
klaskiwała z zapałem postawę gońci, idących 
w długim szeregu. Całofć miała charakter 
międzynarodowego święta. Zaraz po uroczy 
stońci otwarcia rozpoczęły się zapasy. Moco- 
wanie odbyło sig wedlug grup poszczegól- 
nych narodowości. Pierwsi wystąpili Grecy, 
"potem Duńczycy i Niemcy. Dalszy ciąg mo- 
cowania odłożono na dzień następny. Pogo- 
da sprzyjała przez cały pierwszy dzień igrzyuk. 
Wieczorem przedstawił się olbrzymim tln- 
mom zalegającym ulica wapaniały widok; o- 
Awietlony Akropolis. Starożytnn budowa to- 
nęła w różnobarwnem świetle. 

W drugim dniu — jak telegrafają — zwy- 
cięstwo odnieśli gimnastycy norwescy 1 doń- 
acy. 

Wydalanie marynsrzy z Potemkine. Je- 
den s przywódców zbuntowanej załogi „Fo- 
temkina" Matinszenko zontanie obecnie na 
podstawie uchwały rady ministrów wydalony 
z granic Rumunii, a to z powodu tego, że 
wróciwszy ze Szwajcaryi napowrót do Ru- 
munii posługiwał się fałszywym bnłgarskim 
pamzportem i prowadził żywą agitacyę rewo- 
Imcyjną między sumieazkującymi tam Rosya- 
nami. 

Jednorześnie z Matinszenką ma być wydalo- 
nych kilka rosyjskich emigrantów, którzy 
ntrzymywali z nim bliższe stosunki, 

Śmiertelny pojedynek kobiet. W tych 
dniach misato Middlerhorg w Stanach Zje- 
dnoczonych było widownią niezwykłego atar- 
cia dwóch kobiet. 

Ofiarą nie padła jednak żadna s przeci 
wniczek, lecz młody człowiek całkiem nie- 


jak obliczono, zagarnęli 5200 


winny, nie wmieszany w spór. Przed drzwia: 
mi restanracvi ajotkały się mra, Alice Moo- 
re i mra. Eny Thacker, z dawna wielkie 
nieprzyjaciółki. Szotkawszy się, postanowiły 
odbyć prjedynek na miejsen, a ża kaida z 
i przy gubie rewolwer, zaczęły 
„działać”, Ogień otwarła mra. Tocker, zła 
przeciwniczką opuściła naraz odwaga i po- 
cagla uciskać. Mra. Tucker strzeliła jeszcze 
dza razy i trafiła w snknię przeciwniczki. 
Czwarta kula wpadła w okno restauracyi i 
ugodziła młodego orłowieka, spokojnie sie- 
dzącego przy stoliku. Kula przebiła skroń i 
zabiła nieszczęśliwego na miejacu. 

Rząd rosyjski przeciw Rusinam. „Dija- 
ozot nkraińacy głoszą na waro atrony, że 
Rusinom nigdzie nie jest tuk źle, jak pod 
„jarzmem hakaty polskiej" w Galicyi, „Prze- 
Śiadowani* mają być oni przedewszyntkiem 
w dziedzinie szkolnictwa. Że tak nie jest, 
świadczą o tem nieubługane cyfry, dowodzą- 
ca, że „wieikorządcy polacy* dali Rusinom 
w Galicyi więcej ruskich azkół ludowych, 
aniżeli Polskom polskich, A jak się dzieje 
w Roayi, na prawdziwej Uxrainie? Oto w je- 
daem ze środowisk życia małoruskiego, w 
Pułtawie uchwaliła rada miejska w nowa 
założonej uzkole im. Kotlarewakiego zapro- 
wadzińć wykłady w języka małornskim. 
Zayczajnym porządkiem aprawa oparła się 
o Peteraburg i ministerstwo crzekło, że 
zezwala na wykłady małoruskie w owej 
szkole, „Dito“ nezywa odpowiedź minister 
stwa „bezwatydną*. 

Sprawa gen. Stóssla. Dzienniki petere- 
burakia donoazą, że śledztwo przeciwko ga 
nerałowi Śtósslow! z powodu  kapitulacyi 
Porta Artnra atwierdziło następujące fauta, 
Dnia 19 grndnia Bt, stylu Czyli 1 atycznia 
rano generał Stósael oddał Japończykom bar 
dzo ważne pozycye bez walki, wakutek cze 
go cala t zw. stare mipsło wpadło w ręce 
nieprzyjaciół. Wieczorem 1 atycznia ogłonzo 
no rozkax Stóssla, który polecił zaprzestać 
ognia działowego wobec nkladów o kapitu- 
lacyę Portu Artura. Warunków kapitalscyi 
nie ogłoszono i udzielono tredci tych warun 
ków komendantom poszczególnych oddziałów 
dopiero pv oddaniu fortów i buteryj w ręce 
Japończyków. Doia 29 grudnia st. st. pod- 
craa ostatniej narady t7, komendantów po- 
stozególnych oddziałów armii oświadczyło mię 
przeciwko kapitulacyi, a tylko 4 było za ka 
pitulacyą, Generałowie powoływali aig na fakt, 
łe mają jeszcze na cały mieniąc prowiantów 
i że artylerya posiada jeszcze na cały mie 
Biąc amunicyi. Generał Stósnel milczał wo: 
bec tego rodzaju informacyi, a pomocnik 
Stósala generał Fuck nie t żadnych ob 
Jjaśnień, ani żadnej odpowiedzi, tylko npor- 
czywie milczał. Charakterystyczne jest, że 
protokół urzędowy z tego posiedzenia z d. 
29 grudnia zaikł bez śladu i nie można go 
odnależć. 

Marka powszechna. Na kongresie poczto- 
wym w Rzymia poruszono dwie ważne spra: 
wy: 1) zaprowadzenie marki wspólnej, któ 
rą możnahy dołączyć do listn, celem ofran- 
kowania odpowiedzi, i 2) zaprowadzenie li. 
atów kartkowych z opłaconą odpowiedzią, W 
związku z tem ma być pornszona, opracowa- 
na już teoretycznie urzez rząd luksemburski 
sprawa zaprowadzenia jedaolitej marki mig- 
dzynarodowej na całym ówiece. Ze względu 
na wielkie tradności natury fnarsowej i te- 
chnicznej, które stoją myśli tej na przeuzka- 
dzie, dysknsya będzia niewątpliwie bardzo 
zajmująca. 

Esperanto, nader łatwy język międzyna- 
radowy, robi za granicą, wielkie postępy. W 
wieln licench francuskich zaprowadzuna go 
obowiązkowo, a obecnie rada miasta Paryża 
ma zamiar zaprowadzić nankę tego języka w 
szkołach miejakich. O tem dononi gazeta enpe- 
ramtystów „Lingvo internacia“, która liczy 


już 11 rok. istnienia J. K. eksperautysta 
krakowski. 

Zmartwychwstały niehoszczyk. Podezaa 
pierwszej mahilizacy] w Królestwie Polskiem, 
został powołany do armii czynnej rezerwiata 
Jan Wojciechowski, człowiek żonaty i dzie- 
tny, zamieszkały w Dąbrowie. Po upływie 
jakiegoś czasu żona Wojciechowskiego zawe- 
zwaną została do urzędu gminy, gdzie na- 
czelnik ziemskiej struży zawiadomił ją, iż 
mąż jej w jednej z większych potyczek z Ja- 
pończykami poległ śmiercią waleczną, a na 
zasadzie praw, od dnia ogłoszenia jej taj 
wiadomości, władza przestaje dawać jej 
wsparcie, jakie dotąd pobierała z gminy. 

Bam ten fakt jest dość wymownym o ro- 
nyjskich sprawiedliwych porządkach, sle nie 
na tem koniec. Wojciechowska, zostawazy 
z trojgiem dzieci bez wsparcia i jakiegokol- 
wiek aposobu do życia, wyśtła sa mąż. 
Męża dostala porządnego i pracowitego: o- 
płakawszy pierwszego męża, dziękowała Ro- 
gu, że drngi mąż równiaż byl dobry. 

Tak żyli blisko rok. Aż tu w zeszłym ty- 
kodniu Wojciechowski, poległy bohaterską 
śmiercią, powrócił do domu. Żona, gdy go 
spostrzegła, w przerażeniu krzyknęła: „Wazel- 
ki duch Pana Boga chwali” i uciekła a do- 
mu. Biedny bohnter rosyjskiej armii nie wie- 
dział, co to wszystko znuczy, aż dopiero n- 
dał się do księdza i temu wszystko opo- 
wiedział. 

"Teraz dopiero Wojciechowski aroznmiał, 
co aig atalo. Rzeczywidcia był on ranny i 
wraz z drugim, niebezpiecznie ranionym żał- 
nierzem x piotrkowskiej gubernii, odatawio- 
ny był do jakiegoś pulowego szpitala, gdzia 
dla braku miejsca obydwaj na jednem leża- 
li łóżku. Tamten ranny umarł i pochowano 
go na imig Wojciechowskiego. 

Ksiądz ślub drugi unieważnił, a Wojcie- 
chowski żyje ze swoją żoną. Drugi zań mąż, 
aby im spokojn nie zakłócać, wyjechał sa 
robotą w głąb Roayi. 

Zawsza nieszczęścia ! 

Młoda dama: Czy sądzisz pun, że ślnb w 
piątek przynosi nieszezęście ? 

Stary kawaler: Naturalnie. Dlaczegoż pią- 
tek miałby być wyjąt <iem ? 


Prosimy 
odnowić prenumeratę 


Każdy nowy abonent otrzyma bezpłatnie 


wysoce interesujący satyryczny kalendarzyk 
„GDY NARÓD DO BOJU" 
ze znakomitemi karykaturami, 
Prenumerata „Nowin wynosi w 
mieście miesięcznie 1 K 40 h, na prowin= 
cyi 1 K 50 h; — kwartalnie 4 K 20 b, 
względnie 4 K 50 h. 


Skład fortepianów 


W. BARABASFSZ 


Kraków, |. 39 I. p. Linia, A-B. 
(Dom Wgo. Wi. Fischera). 


Stała płaca!!! 


Z powodu powiększenia nakła 1 pisma, 

potrzebni są chłopcy, starsi męższyźni, ko- 

biety do roznoszenia i sprzedaży dziennika. 

Bliższa wiadomość: Administracya „Nowin“ 
ulica Zacisze 1. od 3—6. 


Tani sklep chrześcijański 


Pod Kościuszką* 


w Krakęewie, ulica Mikelajske L. 1. 


| opłacena. 


poleca na obecną porę: Materya modna wałniane, volle, hatysły, zafry 
kretony, perkala, satyny I t. p. — Bluzki I halki gotowe. — Firanki oraz 
bieliznę stołową. — Bielizna damska | męska wlasnego wyrobu. — 
Krawaty w najnowezych fasanach. — Wyprawy śluhna. — Ceny 
bardzo nizkie i stałe, — Próbki wysyła się adwratnie 


Sklep w niedziele | świeta zamknięty 


BG Ogloszenia — Za treść ogłoszeń iedakcya nia odpowiada 


Drobne ogłoszenia 
pu 4 hal. od wyrazu 
minimum 50 haierzy 


„Słowo Polskie" girmir 


Oferty: J. R. Stradom L 7, II. p. 


490 

jawiela zaraz +- 
Praktykanta pisai 
larkisrukiego i chemicznego czy 
szczenia nbrań. Wiadomość w Ad- 
ministracyi „Nowin“ ad I8—! w 
południe 


Panny 
potrzabne da szycia, Rynek linia 
A-B |. 45, T. piętro. 415 


Da aprzedani a 
Mały sklep z wiktuałami do 
Q1J sprzedania. Wiadoniość 
ul. Jagieli Śska |. 6 (w sklepiku 
417 


„Clewelap (= — 


mods | tandem 
(rower na dwóch) damiko-mósk. 
luk męski do sprzedania, — Obie 
maszyny w znakomitym stanie. — 

Wiadomość u porlyara Hotel 
Centralnego, plac Matejki, 96h 


(rządzenie onta kierni Inò 


restauracji (bofel 
i stoły marmurowe) canam do apres- 
dania. Wiadomość w Admini: |. | 

26 


„Ńomin*, 

ANSĘZS po Poczioszzynkaraki 
Ko psen Go wydzierżaw ame 
Mado osé w Admin atracyi „A ” 
win" LEJ 


szkania 
da wynajęci: 
duży, owy, ume 
(IRAK siora) c wyaięcy 
od l-go maja 1008. Wiadomość: 
mi. Stolarska | 4, I. p. 
Sklep wraz ze stancyą 
iwnicą, a w ruzie potrzeby » 


lodownią do wynajęcia od I = 
wen. Róg ul, Floryańskiej i 4w. 


Tomusza |. 17. Wiadomość u stróża 
432 


Zastawione 
brylanty, złoto, Brubro i inna ko. 
sitowności bez kosztów wykupi 
celem kupna po ARA 


cenach 


M. Brener, jubiler 
Kraków. Szpitalna 9, 1. p 


Kilkadziesiąt tysięcy Koron ma 


do ulokowaria 


na hipoteki realno:« 
skich, w całości lub w 
kancełary: 


Dra Franciszka Mussila 


adwokata 


w Krakowie, ul. Karmelicka | 16 
Ładny boczny zarobek 


mogą mieć godne zaufania osoby 
przez pofredniczenie w kprządaży 
nowego, bardzo pokupnEgo arty- 
kolu ilia losów). Warun bardzo 
przystępne. Fachowa wiladomości 


niepotrzebne Oferty pod X. N. 
7027 adresowac: Hadif Mosse, 
Praga. © 


Dia „chorych nerwowa” 
i cierpiących na bezesmność, za- 
wrót głowy, nndnościj drgawki 
i epilepsyę najlepszymi i najska- 
kacaniejuzym éro ikiomy jest apta- 
karza Laubendera Herugta Nervala: 
Do nabycia w pacekach po I M. 
50 f. przen aptekę Vahhiurg a. D.41 
Rarayłka opł utnie Hremiowane. 
Wiedeń 1808, dypia: 

wraz ze złotym nadaj 
dwiadectwa do ualug. 


honorowy 
Cblubne 
181 


II Senzacyjna nowość! Orkiestra w kieszeni | 


Kilka takich instrumentów jest w atanle 
utworzyć formalną orkiestrę. 

tna harmonijka » 

m 


20A 


Instrument star 


lab zajiczką nskatacznin 
Dam aksporiawy Instrumentów muzycznych 


Hanns Konrad wErix Nr. 458 (wCzechach) 


Hagal ilustrowany laki cennik, komietzjący. przez 
3080 yin myeru fabryka ma diane darmi aylatnin, | 


eT ET ETE TEETE 
PALARNIA KAWY 


Permasa Kukawa poleca częściowa 
PRLIHNA Keny 1 hurtownie 


wyħarowe gatunki 


Rawy pałonej 
hajnnwszy m 

i najicpszym spos 

sobem zapomocą 

„Barącegopawiatrza” 
po cenach 

LESTIE najniższych. 


M. JAWORNICKI. 


ŻA 


KZCZCZCZCZCHCZCZH 


2% 8RR 


Hota panty są najwy- 
iworniejszym wy- 
robem pilikim. 

Hofa pusty konter- 
wają skórę i oada- 
ję obuwiu Irwały 
połysk. 

Hofa pasty są wy 
dutniejsze od wazy- 
ilkiuh innych, 

Ze em otem Ś pi 

dełuk różnych 7 


#87 graila, 
NKNI N 


reene ta ASAA pg MAANI ANA VIOLETAS Ui T AMO AAC SAI YI 


Główny skład i fabryka tramien 
przy ul. św. Tomasza |. 4 
(tuż przy placu epańskim! Telefon Nr, 331. 
Filia ulica Kopernika I. 6. 
Zakład urządza pogrzeby dla wszelkich stanów 
i załatwia sam wszystkie formalności. Również 
podejmuja sią przewozu zwłok do wszystkich 
krajów Eurnpy. 
Zaklad posiada własne nawe najwspanialsza karawany, 


Posiada w zane KATAROMBY, odstępuje micjace 

pojedynuze na wieczne czasy lub przyjmuje uwłoki 

do tymczasowego przechowania za miernym czynszem 
iiesięcznym. 


EJ 
$ 
B 
f 
Fi 
E 
i 


uprawniona 


me: 


fabryka wód mineral, sztucznych i specyalnych leczniczych 
pod rwą 
K. Rząca i Chmurski w Krakowie 
przy ul. św. Gartrudy pod Nr, 4 
wyrabia pod kontrolą komisyi Przemysłowej Tow. Lak, polecone 
przez toż Tow. 
wody nilnaralna sztuczna 
odpowiadające akładrm cheinicznym wodam : Bilińskiej 
bletskiej, Selterskiej, Vichy, Meryenkadzkiej, Hamburg Kissingen 
tudzież 
spacyzlnia lecznicza 
litowa, hromową, jodowa, żelarisią, kwrśną oraz wody 
laczni-za normalna z przepisu Prof. Jaworskiego, 


Sprzedaż częstkowa w anlekach | dragueryach. Cenniki na 


uasly Hofa, daje się 
1 pudełko z pat 


NB Ruch Wychodźców z Galicji i Bukowiny 
przez Tryest. 


Jada przez Tryest do Nowego Jorku i wszyst- 
kich miejscowości Północnej Ameryki 


w wykwintnie urządzonych 
pierwszorzędnych parowench 


Zjednoczone, austryackie akcyjne Towarz. 
Żeglugi parowej w Tryeście 
„AUSTRO-AMERICANA:: 


Jako jedyne auatrynckie Towarzystwo żeglużne, które na 
mocy rozporządzenia miniaterya nego z 30 kwietnia 904 
1. 21.908 upoważnione zostało do tworzenia njencyj i za 

stępstw, ustanowiło 


Jeużrakią Ajewcyp dla Galicji 1 Bukowiny 


| upowałniła ją do zoryanizówania poszczególnych Ajenoyj. 


Wszelkich wyjaśnień udzielnją oraz sprzedaż kart 
nkrątowych załatwiają w Jeraratnej Ajencyi Gold- 
lust i Ska w Krakowie ul. Lubicz 7, oraz w Bro- 
duch, Podwołoczyskach, Czerniowcach, Nadbrzeziu 


sę i Szczakowej. 
ROZA a a 


amo sie przez się opłaca! 


80 dni na próhę wysyłam moją prawdziwą eleg. 
niklowa la Solingon maarynke do włosów a LE 
wedle waronków, zawartych w moim kata'ogu. więt bi re 
Mia mawawiająceko, by Każdy miki się o miesrówamuj da- 
brael takowej przekonać Murzynka da wlosów wykonana x Ja 
stali Solingen, alegantko niklowani, 30 zębów, £ 4-zabianin, na A 
kości wlosów: 3, 


do każdy moi 
Dg asorati 
zwłaszcza w r 


-szej_ jakoś alr, y 
kont 1 psów, niszbędne dla właścicieli LR | 
zaliczkę prasz dom skapoitowy 


Hanns Konrad w Briix, nr.456 (Czechy). 


tacante darma 1 opłatnie. 


nirzyściaja 
Przimyłka 2a 


Prawnie zastrzeżona: naśladowniet: 


i wdruk zabronione 
Nieznajomość ustaw) 


tawy nie zmniejs: 


łoś heie 
wartościowe (rodki jnttalwfek 
ded Fan wiedzieć a tem, jak i sie 
te tyłka Thiatry' 

am L=. 


poety dałam niq 
zy 


Szy 


przystał kaiądowa' ie ty traci wlaotów 
gdraptokarza Thierry'ego w. Pregrada, którę Wysyła am kaśdoea na tpraonia 
darmo i, opłatnia ? 

Oskarżony : Niestety nie wiedziałem o taj 
Sędzia: Za względu pa okoliczność, iż może P. 
niewinnym przestępka nie pielęgnowania zdro 
przyszłość musi zaniechać wszelkich przes 


vżywania_1augch bex- 
sarogatów í falayfkatów, nalomiaa! użrwał 


wartościowych 1 ziąłających 

| jedynie i często Thierry’ sama i maść eentitolioywą, jako jedynie powna 
1 nadzwyci bo działająca 4 Ustaw zdrowotnych nalsty dele a 
strzegać n drogą, a pomini bto, bądźio a powodu niez 


Tab anaiędhanie ih. Bodio = prud Eneas, eo przez chorobę 
co najmniej osłabieniem organizma 

Do „pomocy cierpiącym i uśmiarsasia binu | hunii służą said 
p rat e n w etas i siq ma rawsze ten tani 


ę zlorpieriom 
kroze m' tołądkewy "h 
wory 1 È d, wraz 


nto. 
Thierry'ego maść centifaliawa jeat non 

przestarzałych ranach, 
ch, czerwonee. wrzódarb 


wotrwredk, pęd orzach, u ranach 2  lareia 
LJ Dr it d. 

migkoz: 
stów, salio, 
0 ile wcześnie użył 
nemi bolesne operacye. 
— Cena słoika fronko koron 3'60. ——— 

Broszarkę z tysi cami, 
otrzymuje talay na 

Wysylka tylko za raina radeataniom? lab 
za zaliczką przez 


Aptekerza A. Thier:x'cgo w Pregrada l 


ohok Inhitsch S^ uerbrnnn. 
h amtelract 


| wydakęwa bce ciala z organizma, jak 
iari a- d. bes Bólu, zapobiega, 
zakażenia krwi i czyni tbytezz* 


Allain eohterBalsam, 


OTE 


A. Thierry in ach 
bri fobfszk Saverbrnt, 


NA MAJ 


KSIĘGARNIA KATOLICKA Dra WŁADYSŁAWA MIŁKOWSKIEGO 
w Krakowie, iw. Jana 6, (Hotel Saski), poleca 
Galljan Z. kr. — Miesąc Macyi („Na maj na zcwsze”, słowa 6. p, 
Kard. Dunajewskiego o tej wybornej książce) w płótna ang. 2 K 
w wyborowy szagryn miękki 4 K, Porto BO bal, 
Mostowska hr. — Czytania o Matce Roskiej, da ozytania dzleciom 


pod własną marką ochronną: „PALMA” importoweną wprost z Oeylonu a uzo 

downie chem. badaną po cenie Kor. 140 Nr. I. i Kor. 1:20 Nr. II. mm ki 

125 gr. netto. (przy odbiorze 1 kg. naraz, franko opakowania i porto do każdej 
miejscowości austr.-węg.), poleca 


A HAWEŁKA w KRAKOWIE 


ces. i król. Dost. Dworu Austr. Węg. I król. Grecyi. 

de: 

ai L. Dubowski. 
półka handlowa. Jaro 


od 8—12 lat. Cena 4Q hal. Parto 10 hal. 
Nowakowski J. ka. — Miesiąc Maryi z pieśniami majowemi U. K. 
Antoniewicza T, J. Cena w oprawie | K 20 hal, porta 85 kal 
Potullcki A Ka. Dr. — Miesiąc Maryi. Cena 20 hal., porta 10 hal 
1 wiele Innych czytanek na ma] różnych autorów. 


Do uabycia na skian 
w Wiedniu: F. Tommasoni, Wollzeile 12. Bi 
Sączu J. Kosiorkiowicza W-wa. Zakopane: S 


Jan Link. Wadowices Jan Holojewski. Husiatwns St. Stachowski. Ja 
W. i K. Knebel. Kẹty1 L. Bier. Rzeszówi Zgórek i Karpiński. 


ADDAKALDALALA) E „RANGALLA CEYLON TRA“ 
| 
| 


THE BERLITZ SCHOOLS OF LANGUAGES 


w Krakowie, ul. Pijarska 9, |. p, róg Slawkawskiaj, 
Prof. M. D. AiE aie la Legion 6 konneur) GER RE L a wW m T e m m i s 
Rajwiększy instytut języków obcych | Porębski  Zimler Rakiety i Piłki, 


dła Pań i Panów. buciki i t. d. 
Angielski, francuski, włoski, rosyjski, polski, niemiceki, wkrakowie, Rynek L. 8, 


hiszpański, duński, szwedzki, holenderski, czeski, wę- TESA 
gierski, arabski i t. d, Konwersacya — Gramatyka — posca 


Literatura — Korespondencya handlowa. Osobną kursa Roboty PĘCZSIE Zaczęłe 
j U 


dla wyjeżdżających. 


Krokiety, Hamaki 
(Dla dzieci stosuje się metodę poglądową). 


ii b towe w wielki b jtań- 
Każdy nauczyciel udziela tylko Jekcyj swojego języka Przybory do haftu, ŻORA REMEDY Ie * Eo 
ojczystego. 


A oz 

Meam Da ag aoi Teee an, || Wzory do haftu, _„„|Reim i Spółka, Kraków, Rynek 37. 
4 jen 

ów aa araa aana a AlE Wystawie En 49 9 a> 
BIURO TŁÓMACZEŃ. 498 
(Dla uczniów i uczennie szczególnie zniżone ceny). Zakład pogrzebowy 

Proupekty da lutnie, 

goa aaa KAI LAKE wg se || Bezpłatnie 


LEONA GAWLIKA 


Berhiza wielkiej wazechówiatowej elawy szkoły liczącej dutych- | | wysyłam zeszyt okszowy nowej 


czas 400 Alij w różnych miastach Amuryki i Europy, uzkała ainsocyjnej powieści p. t 
Berliiza rozpoczyna Publiczne Wykłady języków: „Na ołtarzu miłości” w PODGÓRZU, Rynek Nr. 5. 
angielskiego, francuskiego, i włoskiego Prong żądać! 403 


urządza pogrzeby dlae wazystkich slanów i raławia mam 
wszelkie formalności. Zakład posiada własną pra ownię trumien, 


ó k a 
W Sali Palacu Splaklega (Rynek główny I. BA). Próbny wykład | |Ẹ kandan, Lwów, Grarneckiega y 


odbędzie aie w piątek 27 bm. o godz. 7 wisczór. Wstęp walny, Ajencya Piam 1 Ogłoszeń, Plac 
Natejki 1. 2. 
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MAGAZYN MEBLI 
i ZAKŁAD TAPICERSKO - DEKORACYJNY 


KAJETANA DUDZIAKA 


w Krakowie, ul. Floryańska 1. 36, I. p. 
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z 
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Posiada na skladzie: kompletne urządzenia pokoi jadalnych, sypial- 
nych i salonów, biura amerykańskie, oraz sofy wszelkiego rodzaju, 
pokrycia MEDIE, materace, poduszki, kołdry, portyery, firanki itp. 


Podejmuje się urządzeń pojedynczych pokoi i kompletnych mieszkań, tapt towa- 
nia tychże, zakładania firanek, stor, przerabiania mebli, oraz wszelkich innych 
robót w zakres tego zawodu chodzi 
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